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P A M IĘ T A J M Y  O Ł .O .P .P .T

Za chwilę, na po­
daną ko  m e n d f , 
uczniowie nacią­
gną gumy, by wy­
strzelić szybowiec, 

jak z procy.
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Szybowiec „K o m a r“, 
biorący udział w za­
wodach szybowcowych, 
zorganizowanych przez 

L. O. P. P.

Drużyna harcerska, za­
opatrzona w maski prze­
ciwgazowe, bierze udział 
w pochodzie propagan­

dowym L. O. P. P.

Samoloty P. IV. D., dostarczone przez L. O. P. P. Aeroklubom i szJcołom pi­
lotów.

Doroczny Tydzień L. O. P. P. — 
w tym roku wyznaczony na dni 
od 24 września do 1 październi­
ka — odbywać sie bodzie niewąt­
pliwie przy najżywszem współ­
udziale całego społeczeństwa, któ­
re organizacje te poprze i moral.-

nie i materialnie. Powszechnem 
bowiem jest już przekonanie^ że 
rozwój lotnictwa i obrony prze­
ciwgazowej jest jednym z naj­
istotniejszych warunków bezpie­
czeństwa i całego państwa i po­
szczególnych jego obywateli.

Dla zmniejszenia oporu przy starcie szybowców, ustawia się je w osohnem, z drzewo 
wykonanem łożu.
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W IELK A  M A N IFESTA C JA  MŁODZIEŻY FA SZY STO W SK IEJ. W Rzym ie na V ia de irim pero  odbyła 
się niedawno wielka defilada młodzieży faszystow skiej przed M ussolipim . .W Karnych szeregach maszerowało 
26.000 wyćwiczonych wojskowo młodzieńców, m anifestu jąc swe bezgraniczne oddanie się kierownikowi dzi­
siejszej I ta lji. i '
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BUDOWA N A JW SPA N IA L SZ E J ŚW IĄTYNI NA 
WOŁYNIU. jW| iKwłWiLu zinajldiują się już  w ikońcawem 
sitaldijiuim (rozjpocłzęlte ,w r. 192/i prac© .nad Ifmiidową kościo- 
ła-poraniika iklu cbiwalle poległych iw . oibironic iPoilstkii. 
ZwIłaisEicaa od ©zaau obijępia p a ra f  Ji kowelisikiej pnzetz 
!k». iprałaita M. Totoarzetwskliego ,p race  te  posuw ają  się 
'W s®ytoiktienn itcimjpi© ti obectoie pozośiaj© ju ż  ityUko po 
(kryci© dachem gtfówfnej wieży.

Z S E Z O N U  T E A T R A L N E G O  
W BYDGOSZCZY. D nżem  pow odze­
niem , zarów no dzięk i c iek aw em u  
.problem ow i, ja k  i p ię k n e j w y s ta ­
w ie i d o sk o n a łe j g rz e  ak to ró w  ciie- 
szy się n a  (scenie T e a tru  M ie jsk iego  
w B ydgoszczy w y sta w io n a  ta m  o s ta ­
tn io  k o m e d ja  w ę g ie rsk a  J a n a  V a- 
sza ry  „M ałżeństw o44. N a  zd jęc iu  dy r. 
S to m a i p. H a lin a  D oree.

N a p raw o :
D O ŻY N K I w D R O H O B Y C ZU .

N a ry n k u  w D rohobyczu  o d b y ła  się 
w ty c h  d n ia ch  b a rw n a  u ro czy sto ść  
dożynek, w k tó re j w zię ły  u d z ia ł oko­
liczne g m in y  i o rg a n iz a c je  go sp o ­
d a rs tw a  ro lnego . R y n e k  z a lu d n ił się 
zarów no  s ta rsze ra , ja k  i m łodszem  
poko len iem  w b a rw n y c h  s tro ja c h  
ludow ych.

6,

„ C Z E R W O N I * 4 P R Z E C IW K O  
„ N I E B I E S K I M * *  W ie lk ie  le tn ie  
m a n e w ry  n iem ieck ich  s i ł  z b ro jn y c h  
o d by ły  s ię  w  ty m  ro k u  w okolicy  
F ra n k fu r tu  nf/Odrą. Ć w iczenia m ia ­
ły  n a  ce lu  przediew szystk iem  do­
św iad czen ia  w dziedżin ie  m o to ry za ­
c ji i  n a jn o w szy ch  sy stem ó w  arm iat.

U D Z IA Ł  A N G L JI
W  K O N T R O L I M O­
RZA ŚR Ó D ZIEM ­
NEGO. J a k  w iad o ­
mo, n a  p o d staw ie  
u ch w a ł k o n fe ren c ji 
w N y on, A n g lja  we­
źm ie u d z ia ł w zabez­
p ieczen iu  żeg lug i 
n a  M orzu Ś ródziem  
nem  p rzed  p i r a ta ­
m i. Z A n g lji w y ­
s ta r to w a ły  ju ż  do 
w y sp y  M alty  a n ­
g ie lsk ie  h y d ro p la n y  
o szybkości 170 km  
na godzinę.

WSZYSCY
spieszą po losy do 
słynnej kolektury

KRAKÓW, RYNEK GŁÓWNY 6

N a lew o:
K U R S A  R A T O W N IC T W A  TO ­

P IE L C Ó W . B ardzo  p o ży teczn ą  ak c ję  
rozpoczęła  a m e ry k a ń s k a  o rg a n iz a c ja  
C zerw onego K rzy ża . Oto pod  k ie ro ­
w nictw em  w p ra w n y ch  fachow ców  
w szko łach  n o w o jo rsk ich  u rząd z a  się  
p ra k ty c z n e  ćw iczen ia  w  ra to w a n iu  
topielców . — N a  zd jęc iu  f ra g m e n t 
z ćw iczeń w sto so w an iu  sztucznego  
o d d y ch an ia .

E U R O P A  PO Z N A  W K R Ó T C E  N A JS Ł A W N IE J S Z Ą  A K T O R K Ę  
A M E R Y K A Ń S K Ą . G w iazda a m e ry k a ń sk ie g o  te a tru , M iss K a ta ­
rz y n a  C drnell, rozp o czy n a  w n a jb liż szy m  czasie  o b ja z d  w ie lk ich  
m ia s t e u ro p e jsk ich , b y  w raz  ze sw oim  zespołem , liczącym  40 osób, 
p rzed s taw ić  się p rzed ew szy stk iem  w re p e r tu a rz e  tra g e d ji  S zek sp ira  
i sz tu k  B e rn a rd a  S h aw ‘a. <

B U D O W A  N O W E G O  G IM N A Z JU M  W  M Y ŚLĘ- 
N IC A C H . Z n a n a  dobrze w szy s tk im  W ycieczkow i­
czom m iejscow ość p o d h a la ń sk a , M yślen ice, o trz y m a  
w k ró tce  now y o k aza ły  b u d y n ek  n a  pom ieszczenie 
tam te jsze g o  g im n a z ju m  państw ow ego . Z d jęc ie  nasze 
p rz e d s ta w ia  obecny s ta n  budow y.

POSŁOW IE I  SEN A ­
TOROW IE NA TA R­
GACH WOŁYŃSKICH. 
G rupa członków Sejm u 
i S enatu  z p. m arsz, 
sen. P rysto rem  na czele 
zwiedziła T arg i W ołyń­
ski© w RównemJ, pobli­
ski© osady wojskowe, 
o raz  K rzem ieniec i D u­
to no. — W rozmowie z 
przedstaw icielkam i K o­
ła Gospodyń W iejskich 
p. .marsz. P ry s to r m iał 
sposobność zapoznać się 
bezpośredno z (postula­
tam i te j o rgan iżacji.

Na lewo:
ZLOT HARCERZY W 

KATOW ICACH. |W ub. 
niedzielę odbył się w 
stolicy województwa ślą 
skiego Zlot H arcerzy , 
pozostających ipodł opie­
ką Rodziny K ojejow ej, 
pod kierownictwem  p. 
dr. Różyckiego. — Na 
zdjęciu fragm ent tego 
■zlotu. •

ŁÓDŹ MA N O W Y  S Z P IT A L  O K R Ę G O W Y . P rz y  w sp ó łu d z ia le  y tę e m in .'g e n . 
L i,tw inow icza, szefa  s łu ż b y  s a n ita rn e j  gen . R o u p p e rta  i d-cy O. K. g£ L a n g n e ra  
(n a  zd jęc iu  po lew e j s tro n ic  k o le jn o  od lew ej) odby ło  się  w Łodzi pośw ięcenie 
now ego sz p ita la  ok ręgow ego  im . gen. d r  F e lic ja n a  S ław o j-S k ład k o w sk ieg o , obec­
nego szefa  R ządu .

POCENIU PACH  
ZY POCENIU NOG

HERBATA.
LIPTONA

1
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ROZWÓJ AMERYKAŃ­
SKIEGO KOLEJNICTWA.
Na linji Santa Fe kursuje 
pociąg prowadzony przez 
parowóz o linjach opływo­
wych i złożony z wagonów 
pasażerskich, będący szczy­
tem pomysłowości w zakre­
sie techniki i komfortu.

Na prawo:
Z DNI GROZY W SZANG­

HAJU. Powszechna panika 
opanowała nieszczęśliwą lu­
dność w Szanghaju, tak bez­
litośnie bombardowanym 
przez Japończyków. Kto 
tylko mógł, chronił się 
z resztą dobytku do dziel­
nicy międzynarodowej. I ta 
biedna Chinka naładowała 
na rikszę to, co mogła w po­
śpiechu zabrać i wraz z sy­
nem ucieka przed zniszcze­
niem i śmiercią.

WRACA MODA NA PERSKIE BARANKI. Nie wyszły z uży­
cia wła&eiwie nigdy te skórki, w obecnym sezonie zimowym 
należeć one jednak będą de najszykowniejszej mody. Sporządza 
się z nich żakieciki, zarękawki i czapeczki, a nawet spódniczki 
obramowane są tem futerkiem.

T A R G I  LEWAN- 
TYŃSKIE W BARI.
Dzisiejszy swój roz­
głos .mliasto Bari we 
Włoszech południo­
wych zawdzięcza prze- 
dewsaystkiem odbywa­
jącym się tam Targom 
Lewantyńskim, głów­
nej organizacji han­
dlu z Bliskim Wscho- 
dem — nieobojętnej 
i dla naszych sfer go­
spodarczych. — Na 
pierwszym planie fra­
gment wystawy leśnej.

KU OZCI NAJSŁAWNIEJSZEGO AUTORA DRAMATYCZ­
NEGO W W ENECJI. Zarząd m iasta w Wenecji postanowił od- ESKIMOS K U PU JE LODOWNIĘ... Ale nie do użytku w swojej ^ojczyźnie, gdzie 
restaurować dom, który zamieszkiwał jeden z najsławniejszych i bez lodowni jest mu dość ziirnno. Sprawunku tego dokonali Eskimosi, umieszczeni 
swego czasu komedjopiisarzów, Carlo Goldoni (1707—1793). Dom w jednym z oddziałów kanadyjskiej wystawy w Toronto. Przyzwyczajonym do pół-
ten zamieniony będzie na muzeum, przechowujące pamiątki po nocnego klimatu, było im w Kanadzie za ciepło i ochładzają się przy lodowni, której 
głośnym autorze. jednak zapetwne nie zahiorą z sobą w powrotnej drodze.
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